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lonarchya Austryacka.
Sprawy krajowe.

Ex« q u x t u r  l .onzu low i w  U ro i łach .  — P a te n t  c e s a r s k i  w z g lę d e m  ży d ó w  w innych k r a 
j a c h  k o ronnych  )

fiiszpn ia .

łoby rzeczą  niebezpieczną, zarzucać już  teraz ograniczające środki,  
jakie były potrzebne dotąd, by ochronić ludność chrześciańsk i  od 
szkodliwego wpływu odrębnych dążności izraelitów.

Sądzimy przeto,  że całkiem słusznie odłożono dalszą zmianę 
dotychczasowych ograniczających przepisów na czas późniejszy, do- 
pokąd niepozna przynajmniej większa cześć ludności izraelickiej 
w tych krajach,  że potrzeba koniecznie pielęgnowaniem i roz sze
rzaniem zaniedbywanej dotąd bardzo nauki, jako też kształceniem 
obyczajów wznieść się na ów wyższy stopień oświaty, któremu 
głównie zawdzięczają ich współwyznawcy w innych krajach koron
nych ważne prawo nabywania posiadłości,  a którego stosunkowe 
istnienie uznano już teraz  za dostateczny powód! do równego uwzglę-  

W i e d e ń ,  22\ lutego. Jego c. k. Apostolska Mość raczył  I Hiiienia także  galicyjskich izraeli tów, 
najwyższem postanowieniem z 12. lutego r. b. nadać najłaskawicj I Można słusznie się spodziewać,  że zrównanie się ze spółwy-
exequatur  przeznaczonemu do Brodów ces. rosyjskiemu konzulowi. I znawcami w innych krajach koronnych będzie dla izraeli tów gali - 
radcy państwa panu Rnchettc.  I cyjskich celem dążności,  którą nazwać można wielce pożądaną tak

Gazulit w iedeńska  ogłasza następujące rozporządzenie ce- I ^e stanowiska ludzkości j a k  i cywilizacyi. 
sarskie,  ważne w Niższej Austryi,  w Czechach, Morawii i Szląsku,  Co do kilku innych krajów koronnych, na które nie rozeią-
w W ę g r z e c h ,  w Serbskiem województwie i Temeskim banacie,  I gnięto nadanego izraelitom prawa posiadłości,  wiadomo po wsz echni ,  
w Kroacyi,  Sławonii i Siedmiogrodzie,  w lstryi  i w Dalmacyi wzgle-  I y,e nawet w owych czasach, kiedy izraeli tom nieprzeszkadzały osie- 
dem dozwolenia izraelitom nabywania posiadłości.  I dlać się żadne przepisy prawne,  nie korzystali  oni z tego w nie-

Po naradzie z Moimi ministrami i po wysłuchaniu Mojej rady I których krajach koronnych wcale, a w innych wyjątkowo tylko, 
państwa postanawiam, co następuje.  I Zaczem nie było potrzeby regulować równocześnie tę kweslyę

§. 1. W  Niższej Austryi,  Czechach, Morawii i Szląsku, w W ę -  I w owych krajach koronnych, 
grzech,  w Serbskiem województwie i Temeskim banacie, w Kroa-  I Jak  się dowiadujemy, pozostawione będzie załatwienie jej
cyi, Sławonii i Siedmiogrodzie,  w lstryi i Dalmacyi mają izraelici I przyszłym reprezentacyom kraju, 
prawo posiadać dobra nieruchome.

§. 2.  Jeśli  i j ak  długo izraelita posiada dobra, z któremi po
łączone są prawa patronatu,  wój towslwa lub prezentacyi  szkoły, 
nieodnoszą się te p rawa do niego.

Mimo to obowiązany będzie posiadacz izraelicki ponosić połą
czone z temi prawami  ciężary. Także  niemogą być te prawa prze
noszone na dzierżawców7 izraeliekich.

§. 3. W  tych z pomienionych krajów koronnych,  gdzie co do 
gospodarstw7 włościańskich istnieją osobną postanowienia prawne,  
lub przepisy, mogą izraelici nabywać takie gospodarstwa włościań
skie, jeśli  stosownie do tych postanowień prawnych lub przepisów, 
osiedą w nich na mieszkanie i obrabiają grunta te sami lub za po 
mocą sług swoich.

Wiedeń,  18. lutego 1860.
F r a n c is z e k  J ó z e f  r. w7.

Hrabia Rechberg  r. w. Hrabia N ad a sd g  r. w7.
Hrabia G ohichorm ki r.  w.

Z najwyższego rozkazu.
Baron liansonnet r. w.

G a zd a  w iedeńska  p i s z ę : Ogłoszone wczoraj  rozpor zą 
dzenia cesarskie względem prawa posiadłości izrael i tów zawierają 
koncesye tak doniosłe i uwzględniające wszelkie życzenia słuszne, 
że zdaje nam się być rzeczą  zbyteczną przedstawiać bliżej jeszcze 
ich ważność.

Tylko co do jednego punktu sądzimy, że potrzebne jes t  bl iż
sze wyjaśnienie powodów, jakie przemawiają za odiiośnem postano 
wieniem

Jeslto większe stosunkowo ograniczenie prawa posiadłości , 
jakiemu na teraz  jeszcze podlegać będą izraelici w Galieyi, w7 K r a 
kowie i na Bukowinie.

Jak  w7 ogóle ta kwestya uprawnienia izraelitów do nabywania 
realności,  poruszająca najważniejsze stosunki, niemogła być rozwią
zana bez ścisłego uwzględnienia prowincyonalnych właściwości ,  tak 
również wypływała,  j a k  sądzimy, z wyjątkowych zupełnie stosun
ków,  jakie zachodzą co do izraelitów7 w7 rzeczonych krajach koron
nych, nieodzowna konieczność, ograniczyć odnośne koncesye w taki 
sposób, ażeby nieponiosły żadnego uszczerbku ważne interesa kraju.

W  owych Itrajach koronnych zachodzi  bowiem i teraz jeszcze 
między ludnością clirześciańską a izraelicką istniejący oddawna kon
t ras t  w wykształceniu i obyczajach, gdyż izraelici galicyjscy, zo
stając p 0 większej części na niskim stopniu oświaty, tworzą nawet 
co do styczności i stosunków życia społeczeńskiego ściśle odoso
bnioną kastę,  której dążność wr ogóle bardziej się sprzeciwia niż 
odpowiada życzeniom innych ludności.

Śród  takich stosunków7, a zwłaszcza przy  tak znacznem roz 
szerzeniu żywiołu s tarozakonnego w Galieyi musiano uznać, że by-

( W y c i e c z k a  i  Mdli li .  - -  W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e .  — S z c z e g ó ł y  z a j ę c i a  T e t u a n n . )  

j ^ S a d r y t .  17. lutego. Załoga Melili uskuteczniła wycieczkę, 
przyczem poległo 53, rannych było 146 a 21 zatraconych.  —  Dzien
niki nastają na sprężystszą politykę zewnętrzną.  —  Gnceta  donosi 
między in nem i : Załoga Melili zabrała podczas wycieczki 200 sztuk 
bydła.  Gubernator  miasta wykonał  tę wycieczkę wbrew zakazowi 
0 ’Dounel’a , i za to usunięto go z posady i stawiony jest  przed 
sąd wojenny. —  Jenerał  Isturitz powróci ł  do Maroku z warunkami 
pokoju polożoncmi przez  Królowe Izabelę. Stronnictwo dworskie 
jednak jest  za wojną, a C orresponfkncia  autografu  wspomniała 
już  o tern, że pokój z Cesarzem marokańskim niebędzie tak łatwo 
zawarty.  —  Żona 0 ’Donneila, nowa księżna Tetuanu,  odjechała do 
Tetuanu.

—- Gacela de M adrid  z 13go b. m. ogłasza wrydany pod 
dniem Sgo b. m. Iniletyn o zajęciu Tetuanu.  Dwie deputacyc przy
były do jenera ła  dowodzącego. Pie rwsza,  z łożena  z mieszkańców 
miasta, miała na czele James-cl-Abscliir  konzularnego ajenta Au
stryi i Danii. Deputaeya ta opisując panującą w mieście anarchię,  
oświadczyła,  że większa część ludności chce się poddać. Druga de
putaeya przedstawiała nieszczęśliwy stan miasta, że je  rabują szczepy 
maurytańskie i żołnierze,  a mianowicie dzielnicę izraelicką. Za 
wkroczeniem do miasta wszędzie widać było wyłamane drzwi,  z r a 
bowane sklepy i ciała tych, co się ważyli  stawić opór łupieżcom. 
Niejaka część ludności pierzchła z miasta;  ci, co pozćśtali ,  witali 
wkraczających żołnierzy słowami w języku  hiszpańskim .,witajcie, 
niech żyje Królowa Hiszpanii44.

Zajęto się natychmiast przywróceniem poiządku i spisaniem 
rejestru odszukanych dziat zasobów wojennych. Tetuan pod wzglę
dem swego stanowiska,  licznej artyleryi i przylegiości  zdolny jes t  
długo sic bronić;  lecz armia marokańska po kilkakrotnych klęskach 
była dnia 4. lutego tak dalece porażona,  żc jej zupełnie zbywało 
na moralnej odwadze, i z hojaźni przed hiszpańskiemi bagnetami 
opuściła miasto. Armia hiszpańska wstrzymała się od wszelkiego exeesu 
w mieście i dzieliła się swemi rac jami  z wygłodniałą ludność miejską, 
Wiele familii powróciło już,  a żc Arabowie prowadzący handel 
w przyległych okolicach, rozszerzają tę wiadomość, więc można 
się spodziewać,  że wszyscy zbiegli mieszkance wkrótce powrócą 
do Tetuanu.

Anglia.
(P o s ied zen ia  w  iz b ach  dnia  15. i 10. lu te g o .)

{ L o n d y n , 16. lutego. Na posiedzeniu izby n iższe j  z dnia 
15. b. m. nastawał p. M cłlor  na drugi  odczyt  bilu względem ule-



pszenia ustav/y parlamentu, wydanej w roku 1854 przeciw naduży- 
,ciom przy wyborach do parlamentu. Mówca popierał  swdj wniosek 
Żarliwą przemową,  lecz po krótkiej  debacie skłonił  się odwołać 
mocyę. Izba przyjęła następnie wniosek p. Edwina Ja m es,  by za
mianować osobny wydział  i rozpoznać bliżej zakres  pomienionej 
ustawy.

W  izb ie w yższe j  na posiedzeniu z dnia 16. zapowiedział  lord 
H ardw icke , że niebawem wytoczy przed zgromadzenie stan angiel
skiej rezerwy morskiej.  Lord W odehouse  przedłożył  zażądany 
wykaz dat korespondencyi , prowadzonej w sprawie sabaudzkiej,  
nadmieniając, że depesza lorda Cowleya z 9. grudnia zawiera tylko 
drukowaną  wiadomość z Szwajcaryi  i nie odnosi się do żadnego 
oświadczenia rządu francuskiego. Lord R edesdale  wniósł  bil, 
k tóry mając zapobiegać hazardownym zakładom przy wyścigach 
konnych postanawia,  by nie wpuszczać na arenę koni nie obciążo
nych przynajmniej siedmią kamieniami. Lord A irlie  domaga się 
przedłożenia całej korespondencyi,  jaka w sprawie t raktatu handlo
wego toczyła się między rządem a angielskimi pełnomocnikami 
w Paryżu.  Szanowny lord pragnie głównie poznać doniosłość 11. 
punktu t raktatu w sprawie wywozu węgli, mniemając że Anglia 
zrzeka jąc  się ceł wywozowych pozbawia się w razie wojny wszel
kich korzyści,  jakie zawdzięcza swemu bogactwu węgla. Lord 
W odehouse  przypomina,  że w razie wojny z Francyą  nie obowią
zuje 11. a r tykuł  wraz z całym traktatem.  Lord H ardw icke  przy-  
mawia jednostronności  całego t raktatu w ogóle a 11. ar tykułu 
w szczególności.  Książę Somcrset ,  pierwszy lord admiralicyi odpo
wiada, że mówca przesadza znaczenie przedmiotu,  bo Francya może 
w każdym razie znaleźć dostateczny zapas węgla w Belgii. Lord 
Grey  nie ma nic przeciw wywozowi węgla,  ale nic może się zgo
dzić, że t rak ta t  handlowy wiąże ręce przyszłym rządom. Nim 
t rak ta t  z Francyą wejdzie w wykonanie,  powstaną trudności, które 
spadną na karb Anglii. Książę A rg y ll  utrzymuje,  że przeciwnicy 
11. ar tykułu są właściwie przeciwnikami całego traktatu,  i nie śmią 
tylko jawnie wyrazić swą niechęć. Lord S ta n ley  o f  A lderley  
zwraca  uwagę na wypadek,  gdyby Anglia znajdowała się w wojnie 
nie z Francyą  ale z innem jakiem mocarstwem, n. p. z Rosyą. 
W  takim razie neutralna Francya mogłaby angielskiemi węglami 
zaopa trywać nieprzyjaciela Anglii. Lord G ranm llc  zbija przeciwne 
zarzuty w podobny sposób co lord Wodehouse.  Książę Somcrset  
j es t  tego zdania, że na nieszczęsny wypadek wojny posiada Anglia 
dostateczne środki,  by kontrolować wywóz węgla.

W  izb ie n iższe j oświadczył  lord John R u sse ll, że dnia Igo 
marca wniesie bil reformy. Na zapytanie p. L id d e l  w sprawie 
amerykańskiej  żeglugi wybrzeżnej ,  odpowiada lord R u sse l, że rząd 
zasięgał  zdania swych adwokatów koronnych, i według nich jest 
żegluga z Nowego Jorku  do Kalifornii w samej rzeczy żeglugą 
wybrzeżną.  Rząd zaś amerykański  utrzymuje,  że konstytucya za
brania  mu otworzyć drogę tę obcym okrętom. O wykład konsty- 
tucyi  nie można toczyć sporu z Amerykanami, rząd angielski j es t  
j ednak  tego zdania, że droga na cieśninę panamską nie może pod 
żadnym względem liczyć się do żeglugi wybrzeżnej ,  wszedł  zatem 
w układy,  aby drogę tę otworzyć angielskim okrętom kupieckim. 
Złamania t rakta tu  nie można zarzucać amerykańskiemu rządowi,  
zawsze jednak  jes t to dla nas niemiłe rozczarowanie  po 1 wszystkiem 
tern, co w roku 1849 zapowiadał  poseł  amerykański  p. Bancroft,  
kiedy toczyła się kwestya o zniesienie angielskiej ustawy nawiga
cyjnej. Mr. Bancroft  r z e k ł  wówczas do p. Labouchere,  prezydenta 
urzędu handlowego: „Będziecie wy liberalnymi to i my będziemy 
liberalni,  dacie wy dużo, to i my damy dużo, dacie wy wszystko,  
to i my damy wszystko .“ Ameryka wywzajemniła się zupełnie za 
zniesienie ustawy nawigacyjnej,  zapomina jednak, że Anglia w roku 
1859 przyzwoli ła na żeglugę wybrzeżną.  Sir  R obert P ee l  zapy
tuje jak  stoją układy w sprawie sabaudzkiej i radby wiedział,  czy 
w  razie anexyi Anglia nie zwróci  żadnej uwagi na neutralność 
Szwajcaryi ,  k tórą  zagwarantowała wraz z innemi mocarstwami. 
L or d  J .  R u sse ll  odpowiedział :  Zapytywaliśmy rząd sardyński,  czy 
wszedł  w układy lub ma zamiar odstąpić Sabaudyę i otrzymaliśmy 
odpowiedź,  że ani się nie układa ł  ani nie zamierza nic podobnego. 
Zdąuia innych mocarstw w tej sprawie nie donosiliśmy Cesarzowi 
Francuzów,  bo nie porozumiewaliśmy się vv tym względzie z innemi 
rządami.  Co do zagwarantowanej  neutralności Szwajcaryi ,  to już 
r ząd  szwajcarski  udawał  się do nas z zapytaniem, czy w razie 
anexyi zechcemy utrzymać nadal neutralność Szwajcaryi  i ochronić 
j ą  od wszelkiego naruszenia,  na co odeszła odpowiedź, że takie a 
nie inne są zamiary rządu Jej królewskiej Mości. Wiadomo, że 
okręgom Chablais i Faucigny podobnie jak  Szwajcaryi  zagwaranto
wał  pokój wićdeński neutralność,  i że w rzeczywistości  okręgi  te 
mają ubezpieczać neutralność Szwajcaryi .  Ale rząd sardyński 
utrzymuje z wielką słusznością,  że nic byłoby już tej gwarancyi,  
gdyby Sabaudya zamiast do Sardynii  należała do Francyi ,  j es t  za 
tem tego zdania, że w razie anexyi przynajmniej te jeżeli  nie inne 
jeszcze okręgi  musiałyby przypaść Szwajcaryi  w obręb zagwaran
towanego neutralnego terytoryum.  Wydało  mi się to bardzo słu
szną propozycyą ze strony Sardynii.  Obawiałem się tylko, żeby 
Szwajcarya  w nadziei powiększenia terytoryalnego nic przechyliła 
się na stronę anexyi, ale wczoraj  i dzisiaj otrzymałem zapewnienie 
z Berny,  że rząd szwajcarski  pragnie,  by wszystko pozostało na 
dawnej stopie i Sabaudya należała i nadal do Sardynii.  Co do 
Szwajcaryi  i Sardynii ,  nie zachodzi więc wątpliwość,  że nie są za 
anexyą i nie mają żadnych dalszych zamiarów. Sir  Seym our F itz -

gera ld  znajduje odpo'\ iedź ministra niezupełną. Według  słów jego 
miał oświadczyć rząd sardyński,  że nie zamierza bynajmniej odstę- 
pywać Sa baud y i , niewiadomo jednak szanownemu l o rd o w i ,  czv 
w samej rzeczy oznajmił Cesarz Francuzów gabinetowi turyńskiemu, 
że w razie wcielenia środkowych Włoch do Sardynii  Francya  nie 
może s toków swych Alp pozostawić w posiadaniu państwa,  którego 
stanowisko europejskie tak znacznie zmieniłoby się nowym przyro
słem lerytoryalnym. Lord John R u sse ll upewnia, że nie otrzymał  
żadnego doniesienia tego rodzaju.  O ile jednak wie, dano z pe
wnością do zrozumienia rządowi sardyńskiemu, że w razie tak zna
cznego powiększenia sardyńskieh krajów Francya bez wcielenia 
przynajmniej jednej części Sabaudyi nie uważała by się ubezpieczona 
w swych granicach. Lord R . Montagu  zapytuje,  czy rząd o t r zy
mał żałobę gabinetu neapolitnńskiego, że ajenci sardyńscy silą się 
wojsko królewskie podniecić do rokoszu.  Lord J . R u sse ll  zaprzecza,  
dodając, że znizkąd nie ot rzymał  podobnego doniesienia. Mr. Frc-  
land ujmuje się za pewnym parobkiem z Hertfordshire,  którego za 
kradzież kilku polan skazał  sąd pokojowy na trzyletnią t ransporta-  
cye, usprawiedliwiając tern swój surowy wyrok,  że przestępca da
wniej już za kradzież królika skazany był na karę więzienia. Sir  
G. C. L ew is  odpowiada, że przyjaciele skazanego udawali się już  
do niego, i że kazał  sobie przedłożyć sprawozdanie prezydentowi 
sądu pokojowego, lecz jeszcze nie nadeszło dotychczas.  P . G. 
Osborne zapytuje,  czy prawda,  że lord Elgin ma w powtórnej misy? 
udać się do Chin. Lord J. R u sse ll  nie może jeszcze stanowczej 
dać odpowiedzi.  Po nadejściu ostatniej poczty z Chin roztrząśnie 
rząd tę sprawę,  i nie omieszka jak najspieszniej uwiadomić par la 
ment. Sir  de L a cy  F e  ans oświadcza, że po tern oświadczeniu 
uważa za stosowne odroczyć swą mocye w kwestyi chińskiej. Lord 
J .  B lanners domaga się wykazu ceł dyferencyaluych», pobieranych 
w portach francuskich. Mr. M. Gibson, p rzyrzeka  przedłożyć 
sprawozdanie konzularne, przypominując, żc t rak ta t  handlowy nie 
wpływa w niczem ani na cła dyfercncyonalne ani na francuską 
ustawę nawigacyjną, które nic odnoszą się do handlu bezpośredniego.  
Okręt  angielski przybywając z angielskiemi produktami bezpośrednio 
do Francyi  , nie opłaca cła dyfercneyonalncgo. Sir  C. N apiec  
wnosi rczolucyę, by rozlrząsnąć propozycyc komisyi do uzbrojenia 
floty, uwzględniając zasadę, na której się opierają. Po kilku pod
niesionych uwagach oświadcza się lord C. P aget za rczolucyą, 
z którą zgadza się izba. Mr. W illiam s  domaga się wrykazu co do 
zastosowywania chłosty cielesnej w armii i flocie. Pragnie wiedzieć 
nietylko ilość rozdanych w tym roku plag, ale i imiona tych ofice
rów, którzy wydawali wyroki chłosty. Na końcu zaś nastaje usil
nie na zniesienie chłosty cielesnej. Pułkownik N orth , lord J .  P aget 
i Mr. S . H erbert poczytują krok ten za niepodobny. Zdaniem ich 
można tylko ograniczyć cielesną chłostę. Mr. E . Ja m es  skłania 
się popierać wniosek;  jeśli  p. Williams zechce opuścić nazwy okrę
tów liniowych i imiona oficerów. P. W illiam s  obstaje przy swym 
pierwotnym wniosku i żąda szczegółowego wykazu.  Izba odrzuca 
jednak wniosek większością 124 przeciw 46 głosom.

(S p r a w o z d a n ie  t. r e fo rm y  ta ry fy .  — „V oix  de l a  Vei‘i teu  w  m ie jsce  , ,U n ive i ,s . tt — 
W iad o m o śc i  b ie ż ąc e .  — P r z e m o w a  p. G U d s lo n a  w  p a r la m e n c ie  a n g ie l s k im . ) .

B®»ryż  , 19. lutego. M onitor dzisiejszy ogłasza sprawozda
nie ministra Rouher o reformie taryfy celnej co do mnteryałów su
rowych.  Minister sądzi, że zniżenie ceł od wełny i bawełny wy
padałoby już  zaprowadzić dnia 15. kwietnia. Sprawozdanie propo
nuje dalej modyfikacyę taryfy ocl materyału fnrbierskiego i wyro
bów chemicznych. Premia wywozowe za przędzę wełnianą i ba
wełnianą zniesione być mają za-dw a miesiące, a za tkaniny z tej 
przędzy za t rzy miesiące.

— Cesarz wydał  do jenerała Goyoifa pismo, w k tórem od
daje mu wszelkie pochwały co do jego dotychczasowego postępo
wanie w llzymie.

—  Właściciel  byłego dziennika U uirers , p. Tacenot,  nabył 
dziennik Voi.v de la Verite , a dnia dzisiejszego (18.  lutego') wy
szedł  pierwszy numer czasopisma tego pod nazwą:  L e  M onde. 
Bracia Veuillot niebędą już  pisywać do tego dziennika. Właściciel  
rozpoczął  numer pierwszy odezwą następującą :

„Upoważnienie, które otrzymaliśmy, będzie ochroną widoków 
dawniejszych abonentów dziennika U nicers , tudzież widoków licz
nych oheyalistów i robotników, których i nadal zatrzymać uważamy 
za nasz obowiązek. Życzliwość rządu dozwoli nam przeto w przed
siębiorstwie tern szukać wynagrodzenia za znaczną własność,  a roz 
poczynając znowu wydawnictwo dziennika spodziewamy się zacho
wać i nadal sympatye naszych czytelników."

—  Donoszą za rzecz  pewną, że wkró tce rozpuścić mają 25.000 
żołnierzy, którzy mogliby jeszcze dłużej służyć w armii.

—  Nowy poseł turecki ,  Achmet Wefik Effendi, przybył  dziś 
do Paryża.  Nowy poseł amerykański ,  p. Faultner,  który wczoraj  
wylądował  w Ilavrc,  zjechał dziś (1S . )  wieczorem do Paryża.

—1 M onitor  ogłasza w półurzędowej swej części bardzo długą 
przemowę p. Glndstone o budżecie i o traktacie handlowym. Dzien
nik ten dołącza przy tern następującą uwagę:

„ W  chwli,  kiedy parlament zabiera się do obrad nad propo- 
zycyami kanclerza skarbu p. Gladstonc w sprawie ściągającej się 
do budżetu królestw połączonych, j ak  niemniej i do t rakta tu han
dlowego między Francyą  i Anglią —  będzie rzeczą  pożyteczną dla
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publiczności wiedzieć,  co przemówił  p. Gladstone temi dniami dla 
uzasadnienia tych propozycyi.  Przemowa jego zasługuje ze wszech 
miar, by ją odczytać i nad nią się zastanowić, gdyż jes t  jedna 
7. najświetniejszych i najgłębiej pomyślanych rozpraw tego męża 
sianu. Podziwiać należy prawdziwie te wzniosłość,  z j aką  pojmuje 
i wykłada zasadę wolności handlowej przyjętą przez Anglię za pod
stawę swej polityki wewnętrznej  i zewnętrznej .  W  obec niedoboru 
znacznego nie waha się p. Gladstone proponować znacznej redukcyi 
podatków przeznaczonej  na to, by roboty narodowe ułatwić i do 
nich zachęcić,  chociaż przez to okazuje się potrzeba zaprowadze
nia innych podatków, a mianowicie powiększenia podatków docho
dowych. Godna uwagi jes t  niemniej odwaga finansisty, jak i świetne 
jego krasomowstwo.u

P. Larochefoucault ,  sekretarz p. Grammonf  a, przybył  z Rzymu 
do Paryża z ważneini depeszami. —  Upewniają, żo w Madrycie 
zgodzono się co do zasady na propozycyc Cesarza marokańskiego 
względem zawarcia pokoju.

Szwaj carya.
(S aba u r iya  za  z je d n o cz e n iem  z e  S z w a j c a r r ą . )

B e r n a  , 15. lutego. Osiedli w Genewie Sabaudozyki,  któ
rych liczba wynosi 12 .0 0 0  dusz, zwołali powszechne zgromadzenie 
dla naradzenia się nad kwestyą dzienną. Zebrało się kilka tysięcy, 
a że sala hotelu de la Narigalion nie mogła objąć wszystkich, 
przeto zgromadzenie pomimo ostrego wiatru odbywało się pod go- 
łem niebem. Wszyscy mówcy oświadczyli jednomyślnie: chcemy 
być Sabaudczykami i pozostaniemy wierni domowi Sabaudyi,  depo- 
kąd nas zat rzyma;  a jeżeli nas odstąpi, tedy chcemy być Szwajca
rami.  Nadesłane z północnej Sabaudyi adresy przyjęto z oklas
kami i mianowano „Comilć des intćrets savoisiens“ , który ma się 
zająć tą  sprawą.  Dalsze adresy z Sabaudyi z Ambiliy ( Faueign y)  
zawierają 31. z Mont Sasoner (Fauc igny) 194, a z Cr am es  Sal es 
(Faue igny)  11!) podpisów.

Szwecya.
(S ian  z d ro w ia  K ró la . )

S z t o k h o l m  ,  16. lutego. Dziennik P o st-T id n in g  pisze:
Stan zdrowia Króla polepszył się w ostatnich tygodniach zna

cznie ; bole w nodze ustały i dostojny pacyent odzyskał sen i ape
tyt. Można się przeto spodziewać,  że wkrótce nastąpi zupełne wy
zdrowienie.

Rosya.
( l i ie s iady  l i t e r a c k ie .  — S ta ty s ty k a  p a ń s tw a  ro s y js k ieg o . )

P e t e r s b u r g ,  8 . lutego. Od niejakiegoś czasu rozwija się 
coraz bardziej t ak  tu jak  i w Moskwie życie publiczne. Wielu nie 
poprzestaje już  na widowni boju w dziennikach, gdzie teraz  prawie 
wszystkie kwestye bywają roztrząsane,  lecz pragną publicznych de
bat  i rozpraw.  Dobrą sposobność do tego nastręcza zawiązane nie
dawno towarzystwo ku wspieraniu ubogich l i teratów, które w ciągu 
postu ma urządzać dla członków swoich tak zwane ,,biesiady lile- 
rackie“ , na których rozt rząsane będą rozmaite kwestye l i terackie i 
naukowe, a gdzie także amatorom będzie wstęp dozwolony. Z tern 
towarzys twem ma być także połączony teatr  amatorski,  gdzie lite
raci przedstawiać będą nie grane jeszcze sztuki.

Buletyn akademii ogłasza rezultat  badań stastyka Koppena eo do 
objętości i ludności państwa. Podług tego obejmuje R.osya 383-  do 
384.000 mil kwadratowych,  nitflicząc w to małych wysp i Mandżuryi. 
Do tego dodać potrzeba jeszcze 2320 mil kwadratowych Folski i 6844 
Mil kwadra towych Fin laudyi ; przeto razem 303.000 mil kwadra to
wych. Ogólna liczba ludności wynosi 6 7 '/2 milionów dusz, a miano
wicie:  52,317.836 w Rosyi;  4,852.055 w Polsce; 1,636.915 w Fin- 
laiulyj: 3 ,734.584 na Kaukazie;  3,778.157 w zachodniej Sybcry i;  
1 5088.561 w wschodniej Sybcryi; nakonicc w Ameryce 54.000 ; r a 
zem 67,452.108 dusz.

Grecya.
A t e n y ,  l i g o  lutego. Nowo mianowany komendant eskadry 

francuskiej Laroucićre le Nourry  przybył  przedwczora j  do Pireju.

Turcya.
( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . )

K o n s t a n t y n o p o l , 11. lutego. Ahmet Vefik Fffendi, tu r e 
cki poseł przy dworze paryskim, wsiadł d. 8 . b. 111. na okręt  uda
jąc  się na miejsce swego przeznaczenia.  Gubernator  Adryanopolu 
utonął.

A z y a.
(D on ies ien ia  x Indyi. )

B S o m b a j  , 10. stycznia. Z Ter ra ju  wyparto już  resztki  po
wstańców, i komisarze angielscy w porozumieniu z nepalskimi zaj- 
mują się te raz  oznaczeniem tamtejszych granic.

Pomiędzy pojmanymi w ostatnich czasach przywodźcami  po
wstańców znajduje się także Jowala Persaud,  pierwszy minister 
Nana Sahiba. Od niego dowiedziano się, że Nana Sahib umarł ,  i 
około 24. września r.  z. był  pogrzebany.

Ghurków uważają powstańcy 7,a zdrajców, i żeby nie dostały 
się w ich ręce skarby sprowadzone do Nepalu, woleli zbiegi więk
szą część ich ukryć i zakopać w Terraju.

Pewien uczony bramin • imieniem Mahiputran R u p r a m , który 
piastuje urząd inspektora szkół ,  przedsięweźmie wkrótce  podróż  
naukową do Anglii.

Druga wyprawa rządu holenderskiego z Batawii do Boni po
wiodła się jak  najlepiej. Większa  część przywodźców nieprzyjaciel
skich poddała się. Królowa ratowała się ucieczką.

Przysłany z Pekinu do Kantonu Hoppo uznał  nowo urządzone 
bióra celne, i można przypuszczać teraz z niejaką pewnością,  że 
wkrótce także i w innych portach chińskich urządzone będą bióra 
celne pod dyrekcyą inspektorów europejskich.

Doniesienia z ostatniej poczty.
P a r y ż ,  21. lutego. Okólnik ministra spraw wewnęt rznych 

Billaulta oświadcza, że czas już  położyć koniec wszelkim agita- 
eyom w kweslyi rzymskiej ; nakazuje prefektom zabraniać podług 
ustawy rozszerzanie broszur pisanych bez pozwolenia rady pań
stwa, jako też wszelkie nadużycia z ambony, i zaleca im przytcin 
umiarkowanie połączone ze sprężystością.  Cesarz chce pokoju i wol
ności religii.

L o n d y n ,  21. lutego. Na wczorajszem posiedzeniu izby n iż
sze j  wniósł IV Izra e li  następującą poprawkę : Ażeby izba nie roz
poznawała spowodowanych traktatem handlowym zmian taryfy, nim 
potwierdzi sam traktat .  K anclerz skarbu  Gladstone bronił  polityki 
rządu przy zawarciu t raktatu handlowego. Cairns i F itzgera ld  po
pierali poprawkę,  a jeneralny prokura tor  zbijał ją. Lord John R u s 
sell oświadczył,  że poprawka  nie sprzeciwia się konstytucyi. Przy 
głosowaniu wypadło 230 głosów za. a 293 przeciw  poprawce,  z a 
tem większość ministerialna o 63 głosów.

W  izbie w yższe j oświadczył  lord D erby , że izba wyższa nie 
może przystąpić do rozpoznania t raktatu handlowego, gdyż zawarto 
go tajemnie i z pospiechem. Pitt oznajmił swój t raktat  z wszel- 
kicmi szczegółami;  a zresztą nie pochwala Francya tego traktatu.  
Lord Gratwillc  odpowiedział,  że Pitt  układał  się tylko z Francya,  
a teraźniejszy t rakta t  handlowy da się zastosować do całego świata. 
Lord  Gre.y uznał  to nagannem, żc Anglia względem wywozu wę
gla związana jest na dziesięć lat.

T u r y n , 20. lutego. Podług doniesienia w Gaz. m ilitare  ma 
być arlylerya połowa pomnożona na 30 bateryi,  między temi 6 do 
8 bateryi o działach gwintowanych podług nowego systemu. Znowu 
odjechało kilku oficerów sztabu jeneralnego do Bononii.

f t i e d y o l a n ,  20. lutego. Temi dniami uwięziono tu znowu 
kilka osób za demonstracye w sprawie Papieża.

B e r n a , 20. lutego. Joctcau mianowany jest  nadzwyczajnym 
posłem i pełnomocnym ministrem sardyńskim przy federacyi szwaj 
carskiej.  —  Szwajcarska  ajentura handlowa w Medyolanie zamie
niona została w konzulat.

B e r n a  , 21. lutego, l tada federacyjna układa się z Sardynią 
o odkupienie wolnych miejsc dla Szwajcarów w Collegium Borro-  
maeum w Medyolanie.

I S e r S i a ,  21. lutego. lYeMa P reuss. Z tg . utrzymuje,  że g a 
binet petersbursl  1 zaproponował konferencyę pięciu mocarstw, i że 
Prusy przyjęły ten projekt.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Łwowi8. 
D nia 2 3 . lutego.
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Przyjechali do Lwowa.
Dnia 34. lutego.

Hotel ro sy jsk i :  PP. T rzc ińscy  J<5z. i Piotr ,  z Zyrawy.
Hotel e u ro p e jsk i :  Jan ick i  W ładysław , z Stubna .  — Z agursk i  Michał,  

z W iednia .
Hotel L an g a :  Niezabilowski W ład .,  c, k. po r . ,  z P rz e w o rsk a .  — Gun- 

ta rd  H enr . ,  c. k maj., z Gródka.
Ilotet  angielski : Milewski Franc .,  z Kijowa. — Dąbsl  i Józ . ,  z Rudna.
Hotel k rakow ski  : Z byszewski  ł a n ,  przeł .  gminy, z B uska .  — Sciiwci-  

g e r t ,  dr .  med.,  z Bykowa. — Passakas T e o d . ,  z Skorodna .  — K irchm ayer  
Jan , z Bukaczowiec.

Hotel K ukną:  Schne ider  Fryd.,  z W rocław ia .
Pod kolej ż e lazną :  Przybylowski  S tan  , z Tomaszowiec.  — R oIow A lex .,  

z Czyżykowa.
Pod tygrysem : Byczkowski W in c . ,  z Przemyśla .

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 24. lutego.

PP .  Mijakowslci Abdon, adw. k ra j . ,  do Złoczowa, — T er leck i  Jul. ,  do 
W o li  dolholuekiej.  — Ilayw as Adolf, do Nagórzan. — R ojew ski  Konst..  do Ł u 
bianki. — Goczałkowski Woje.,  do Podkamienia. —  W ajda  A n t , do Borek 
sztach. — Jab łonow sk i  Ant.,  do Rawa. — Penoe  Atan , do Niegowiec.
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T  e  v  m  i  n  a
sprzedaży, kupna, dzierżawy, licyłacyi i  t. d.

Dnia 27. lu tego :  S p rzed aż  domu nr. 114 i 873 w K i m p o ł u n g u .  - -  
W y d z ie rżaw ien ie  młyna w Ś n i  a ty n i e .  — W y d z ie rż a w ien ie  myta drogowego 
n a  gośc ińcu  cso r tkow sk im  w Z a l e s z c z y k a c h .

Dnia  28 .  lu teg o :  Sprzed.iż  realności n r .  680 i 346 w C t e r n i o w c a c h  
i  realnośc i  n r .  104 w J  a w o r  o w i e. -  Sp rzedaż  realności  nr .  40 w D r o 
h o b y c z u .

Dnia  29. l u te g o :  S p rz e d aż  realności  nr, 1 7 4 %  w S t a n i s ł a w o w i e .
Dnia  1. m arca :  S p rz e d aż  dóbr Sadow a W iszn ia  we L w o w i e .
Dnia  6 .  m a rc a :  S p rz e d aż  realnośc i  n r .  333 w  C z e  m i  o w c a c h .

T  K  A  T  B*.
D z iś  w  tea trze niemieckim na dochód komika Józefa Freudenreich 

kome dy e : „ D I e  N a t u r - G r l l l e w  1 akcie ze śpiewami; 
„ D i e  S t e r n b r u d e r *  w 1 akcie, i „ W i e  K l o e h z e i t  b e i  
Ł a t e r n e n s c h e i n “ w 1 akcie ze śpiewami.

Telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnia 24 lutego

Z pożyczki  narodo. po 6%  za 100 z ł r .  77 .90 .  Metaliki po 5%  za 100 zł.
7 0 . 1 6 ;  po 4 % %  za 100 z ł .  ; po 4 %  za 100 z ł.  — . O b l i g a c y e  i n -
d e m n i z a c y j n e :  N iższej  A us try i  po 5%  za  100 z ł.  — —  ; W ęg ie r  .— ; 
Galicyi — . — ; Bukowiny — .— ; Akeye. Banku  narodowego sz tuka  870.— ;

insty tu tu  kredytow ego dla handlu i p rzem ysłu  197.50; n iższo -an s t r .  to w arzy 
s twa eskomtowego — .—

L i s t y  a s a s t a w n e .  Galie , instyt.  k red .  po 4%  za 100 z ł.  — 
W e x l o w y .  Augsburg  za 100 z ł.  połudn. n iem ieck .  w a lu ty  112.35. — 

L ipsk  za  100 talarów — . — . Londyn za 10 funtów sz te r l .  131 20. Medyolan 
za 100 z ł.  waluty aus tryack .  — . — . Paryż  za 100 fr. —

iHŁurs z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze 6 225/ j 0. dukaty  ces. pełnej iv-vt 
— .— , korony — — ■, pólkorony — . —.

Kurs lwowski.

Dnia 24, lutego.

wal.  austr .D ukat  holenderski 
D ukat  cesa rsk i  „
Półimperyał  zł.  rosyjski - *
Rubel s re b rn y  rosyjski  r
T a la r  p ru sk i  ........................ T »
Polski  k u ra n t  i p ięciozłotówka . . . „ „
Galicyj. l is ty  zas taw ne za  100 z łr .  ) ^
Galicyjskie obligacj e indemnizacyjne !> Łnn , . ' ; w 
5 '/ Pożyczka n a r o d o w a .......................1

gotówką |  towarem
zł. c. j zł. c.
6 8 6 17
6 17 6 22

10 60 10 80
2 5 2 8
1 97 2 —

84 3 84 50
71 25 71 90
77 — 78 —

Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie Kredytowym.
Dnia 24. lutego. j zł-

Insty tu t  kupił  p ró c z  kuponów 100 p o ...............................wal. a u s t r . , —
„ p rz e d a ł  „ „ 100 p o ....................................................... } 84
„ dawał „  „ 100 ... ........................................................ 1 84
„ żąda ł  „  „ 1 0 0 .........................................................

W a r to ść  kupona od 100 z ł r ..........................................................

cent.

50

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 21 .  lutego.

1 .  D ł u g  p u b l i c z n y .
A. P a ń s t w a .  pien. 

W austr .  wal.  po 5% . .. 6 5 .—
Z pożyczki  naród, po 6%  77 80 
Z r .  1851, se r .  B . po 5%  97.50
Metaliki po 5% 

dtto. „ 4 % %
dtto. „ 4%
dtto . „ 3%
dtto. * 2 % %
dtto. „ 1% .

P rzez ,  do wylos. z r .
n

69.75 
60.50 
54 —
4 1 __
35 —  
13 80 

1834 4 0 0 —  
1839 124—  
1854 106 50 

Renty Como po 42 l ir .  nus. 16.25

W ylos .  obi. dawn. ( 
długu państ .

P r z e z ,  do los. obi. 
daw .d ługu  państ.  < 
z proc.  w k ra ju

dtto. z procent 
za  g ran icą  . m  4% 

( »

4 % % 5 8 -  
4%  5 3 -  
3 % % 4 & —  
3%  6 2 —
2 % % 6 0 —  
2 % % 5 2 . -  
2%  46 —
1 % % 4 0 —  
5 %  6 6 —
‘ '  58 —

53 —

towar.
65.50 
77.90

69 85 
61 —
54.50 
41 50
35.50 
14—

41C.~ 
125.50 
107. -

16.50 
6 7 —  
5 9 —  
54 —  
4 6 — 
64 —  
61 —
52.50 
47 — 
4 1 —  
6 7 —  
6 9 —  
5 4 —

It. K r a j ó w '  k o r o n n y c h  
' 'N iższej A us try i  . 9 0 .—
W ę g i e r ........................72 .25

lB a n .  Tein.,  K roaryi

Lom.
W en .

i S ławonii  . . . 70.50
G a l i c y i ...................... 70 50
B ukowiny . . . .  69 .— 
Siedmiogrodu . . 69.  — 
innych kra jów  kor .  8 7 .— 
Z k lauz  los r .  1867 — .— 

w en.  poż. z r .  1850 95 .— 
pożyczka z r .  1859 80.25

91 —
72.75

71 .50
71.50 
69 50 
69.60  
9 4 —

9 0 —
80.75

Dług Tyrolu 

Dług S a lcb u rg a (  

Dług Krainy

po 5%hO/

picn. tow’a r  
66. -  6 7 —
5 3 _____5 4 —

3 % %  4 5 —  46 —  
3%  39—  4 0 —
2 % % 3 2 —  33 —  
2%  2 6 —  27—
1 % % 2 2 —  23—  

d u n i c . s t y k a l n .
 22  —

. . ——  20—  

. . — —  17—
.— 15—
—  13 —

3 .  S t a n  o b l i g .
[io 3%  za 100 zł. 
n 2V2% za 100 zl- 
„ 2 % %  za 100 zł.
„ 2%  za 100 zł. .
„ 1 % %  za  100 zł.

3 .  A k e y e .
Banku n a r .................................863
(us t .  k red .  dla handlu po

200 z ł.  w . a ........................  194 80 195—
N iż .-au s t r .  towr. eskomt.

po 500 z ł ..............................  566 —
Półn. kolei po 1000zl. m.k. 1965 -  
Tow. kolei żel.  pań s tw a  po 

200 z ł.  m. k. czyli 500 lr .  2 6 2 —  262 50 
Kol.Ces. E lżbiety  po 200 zł. 173 — 173 25 
Po łud .-pó łn .-n iem . kolei 

kom. po 200 z ł.  m. k. . 134.
Kolei Cisy po 200 zł m. k .  

po 100 zł.  (5 0 % )  w pła ty  106. 
Lomb.-wen .  kolei żel. po 
200 zl. w. a. czyli 500 fr. 
z w pła tą  ( 5 0 % )  . . . 152.50 153 50

Kol Karola  Lud. p o 200 zł. 
m.k. z wpł.  po 60 z ł . (3 0 % )  103.— 103.50 

Kol. P re sz b .  T yrn .  I. emis.
po 200 z l.  m .k ..............  24 —  26.—

dtto. II. emis. po 200zł.  m.k. 5 5 .— 60 .— 
Kolej B us leh rad zk a  po

500 zł.  m. k, • • . , . 660—  6 8 0 —
Kolej Aussig .-C iepl.  po
200 zł.  m. k .................... — —  — —

z w płatą 60  zł,  ( 3 o % )  . — .— — . —
Kol. Bern .  Ross. po 200 z ł.  — — . —

dtto. z p ierw szeństwem  
po 200 zl. m. k. . . .

865.-

6 6 7 —
1067

134 50 

105

—  200—

pien.
Kol. G rac .-K od .  i Tow. 

górn . po 200 zl. w a. . 116.—
Austr .  tow arz .  żegl. par.

po 500 zł.  in. k .......................440 .—
Lloyda w T ry e ic ie  po
500 zl. ni. k . ...................  205.—

Mostu lanc. w Peszcie  po
500 zł.  m. k ........................ 360—

Tow. młyna par. w W ied. 
po 500 zł. m. k. . . . 346.— 350.— 

Powsz. a u s t r .  Tow. gaz.  
po 250 zl. in. k. . . .  —.— — . —

t». L i s t y  z a s t a w n e .
„  . ( 6 le t .  po 5%  102.50 103 -
B anku na ro-  ł J0 ^  5 |  98 ,50 ć 3  _

towar pien. tow ar .
E sterhazego  po 40 zł. m. k. 8 4 — 85 —

118 — Salma „ 40 „ 38.50 3 9 —
Palfiego „ 40 „ 39 — 39.60

4 4 2 — Clarego „ 40 „ n 38.75 37 25
St. Genois „ 40 „ 36 75 37.25

2 10— W indiscbgrStza  207.1. 22.75 23.25
W aldste ina  20 „ 2 7 — 27.50

3G5.~ • Kegltwicha 10 „ 16— 16.50

dow ego \ przeznac2,t ,j0 
w  mon. kon. I „

B anku n a ro 
dowego 

w  w a l .  a u s t r .

69— 

93 25l  los. po 5%  93.
/ n a  12 in. 5%
I za 100 zł. 100—  — —
i przez ,  do los.
I po 5%  . 88 75 89 -  

Gal. Tow. kred . po 4%  . . 84 .50 85 —  
5 .  O b l i g a c y e  »  p r a w e m  

p i e r w s z e ń s t w a .
Kolej E lżbie ty  po 5%  za

10()‘ z ł.  m. k .......................  91.50 92 —
Tow. austr .  kol. państwa

po 500 f r ..............................  135—  136. -
Kol. póln. po 100 zł. m, k. 91 .— 91.50 
Kol. Lomb. v. en. po 500 f r .132 .— 132.50 
Kol. Gloggn. za 100 zl. . 82.50 83. 
Tow. żeg. par.  na Dun.

za 100 zl. m. k .................. 92.50 93.
Lloyda za  100 zł. . . . <J2.— 92.50

6 .  L « s y .
Insi.  k red .  dla handlu po

100 zł.  w. a ...................... 101 —
Tow. żeg. p a r .  na  Dun. po

100 zł.  m. k ....................... 103 —
'ożycz. T rye .  po lttOzł. w .a .127.—

Pożycz, miasta Budy po 
40 zł.  w. a ................................38.50

W e k s le .
(Na 3 miesiące .)

Amsterdam za 100 zł. hol. — .— — .—
Augsburg  za 100 zł. w. p .-n. - . — 113 — 
Berlin  za 100 tal .  . . . — .— — . —
W ro c ław  za 100 tal,  . . — .— — .—
F ran k fu r t  za 100 zl. w. p .-n 113.— 113 —  
Genua za 100 lir.  pieni. . — .— — .—
Ham burg za  100 M. B. . 99 .75 99.75
L ipsk za 100 ta l ...............— .— — .—
L iw urna  za 100 lir.  tesli. — . — — . —
Londyn za  10 ft. g i t . .  . 131.75 132—  
Lugdun za 100 fr .  . . . — —  — .—
Medyolan za 100 zl.  w. a. — . — 
Marsylia za 100 fr .  . . . — .—
Paryż za  100 f r ................ 52.46
Praga  za  100 zł. w. a. . — . —
T ry es t  za 100 7.1. w. a. . — .— 
W enecya za  100 zl. w. a. — .—

(51 dni po ukazaniu .)  
B uka resz t  za 100 p ias tr .  woł. . 
Konstanty nopol za  100 piast. tar .  
Dyskonto w eks.  Bank. nar.  . .
Procenta  za zal iczki  Bank. na r .  
na  pap. p u b l - ..................................

K u r s  z ło ta .

52 45 
52,46

19. r

W' p rzec ięc iu  w w . a.
Dukaty ces. men. . . . .  6 zł. 25 c*

101 25 dtt*, pełnej wagi . . . 6 „ 22 Tt
K o r o n a .................... . . . 18 „ 6 r>

103.50 Półkorona . . . . — TJ
128— Napolcondor - . . . . .  „ — fi

Rosyjski impery. . • • • '— H — n
3 9 — Kurs korony w  c. k. kasach 13 zł,  50 c.

(O d k ry c ia  geograficzne.)  Angielski paropływ rządowy „ P lu m p er“ , który 
w ypraw iono  dla wykonania  pomiarów w północnej s tron ie  sz laku morskiego 
Georgia,  odkry ł  i wym ierzył  kilka miejsc do zarzucen ia  kotwicy na p rze s t rz en i  
między Namaimo i przylądkiem Lazo .  Najważniejszem  jednak  j e s t  odkrycie 
znaczne j  rzek i  na  Vancouver Island, która sp ław na  j e s t  dla  małych sta tków i 
paropływów, i n której  b rzegów leżą  g ru n ta  wyborne  i urodzajne.  P okry te  są 
bu jną  rośl innośc ią  i w cale  bez żadnych d rzew  szpilkowych. Rosną jed n ak  
d rz ew a  dębowe bardzo  przydatne  do budowy okrę tów . R zeka  ta nazw ana Cour- 
tenay  (od imienia  admirała ,  który miał komendę naczelną w (ej s tacy i ) ,  wpływa 
do portu  obszernego,  nazwiskiem  Augusta .  M ajor  D .w n ie ,  k tóry  zajmuje się 
pom iarem  w  okolicach górnej  czę śc i  rz ek i  F r a z e r ,  poczynił  na p rzes t rz en i  od 
w y b rz eż a  do portu  „ A lexander“ tak ż e  n iektóre  w ażne  odkrycia, a  mianowicie 
cały  łańcuch jez io r  c iągnących  się  na  150 mil w głąb  kraju,  dokąd też  p ły t-  
kiemi paropływam i można łatwo dostąpić.  W raz ie  sp raw dzen ia  się  lego do
nies ienia ,  u ros łaby  z tąd  w ie lka  k o rzy ść  d la  kopalni znajdujących się w tam 
tych okolicach, gdyż ła tw ie j  ju ż  możnaby się  do nich dostać.

(P r o s z e k  n iszczący  owady.)  zwany perskim albo też kaukaskim, w y ra 
b ia  się z B er tram ow ca  (P y re th ru m ),  rośliny z familii rumianów, na  W schodzie  
dziko rosnące j .  Ksiądz kanonik  L an d sb erg ,  z Goldingen w Kurlandyi, p rzc-  
gyła do „F rau en d o rf .  B l . “ następne sp raw ozdan ie  z prób p rz e z  niego z tą r o 
ś l iną  w y k o n an y ch :  „ P r z e d  5ciu laty — pisze  on — sprow adziłem  nasienie «py-

re lh ru m  carneum “ , a gdy roś l ina  wyrosła ,  zebra łem  kwialy,  wysuszyłem je  i 
sproszkowałem, ale p roszek żadnego nie wywierał  skulku. P rz e d  dwoma laty 
przybył do mnie w odwiedziny pewien ap tek arz  z Tyflisu, przed  którym u ż a 
lałem się, iż nie mogę zrobić  sku tecznego  p roszku .  Oloż nauczył mnie, iż 
w porze kwitnienia  należy całą  łodygę, z liśćmi, gałązkami i kwiatami, naprzód 
w cieniu a potein w piecu wrysuszyć i utrzeć .  T a k  rob ię  od dwóch lat, a mój 
p roszek  j e s t  sku teczn ie jszy  od perskiego, k tóry  p rz ez  długi t r an sp o r t  w ie t r z e je .“

Dodatek tygodniowy Kr. 8
p r z y  d z is ie js z e j  G a zec ie  z a w ie ra :

1) S p r a w o z d a n i e  z c z y n n o ś c i  c.  li. T o w a r z y s t w a  g o s p o d a r 
s k i e g o  G a l i c y j s k i e g o  z a  r o k  1859, p rzedłożone  ogólnemu z g ro 
madzeniu na posiedzeniu dnia 10. lutego 1860 r.

] 2) Z a k ł a d  s z p i t a l u  t a r n o p o l s k i e g o .  W y k az  nowych darów w roku
1859 i obrót sk ładek  na szpita l  tarnopolski.

5) S t a r o s t w o  S a n o c k i e .  Dokument z r .  1402 i kilku la t  późniejszych. 
W ypis  z metryk koronnych zaw ie ra jący  r ew izy ę  S ta ros tw a  Sanockiego, 

u sk u teczn io n ą  r .  1665 p rzez  Krzysztofa  Sokołowskiego, s ta ros tę  rogoziń- 
skiego, na mocy ustawy z r.  1563.

Główny Redaktor  M .  S ^ z r - s e n ia t c a  S a r i y n i . % c. k. galic. drukarni rządow ej.


